NL. 2. 


Kraków, dnia 1. lutego 1918 r. 


Rocznik XXXIX. 


DZIENNIK ROZPORZĄDZEŃ 


dla stol król. miasta Krakowa. 


Przedpłatę roczną 2 kor. składać można w biurach Komisarzy obwodowych. Właściciele domów 
w Krakowie otrzymują „Dziennik rozporządzeń* bezpłatnie. 


L. 14591/1917 


Lb. Kraków, d. 19. lutego 1918 r. 


OGŁOSZENIE. 


W myśl rozporządzenia Magistratu z d. 4 kwie- 
tnia 1912, L. 20421 zakazaną jest w czasie od 1 marca 
do 1 listopada jazda wszelkimi motorowymi wozami 
(jak samochody, motocykle itd.) na całej Alei 3 Maja 


LM.: 11931/1918 
B. a. 


Strona lewa. 


na Błoniach, wzdłuż parku Dra Jordana i toru wy- 
ścigowego, począwszy od Alei Zygmunta Krasińskiego, 
aż do punktu skrzyżowania się Alei 3 Maja z drogą 
prowadzącą do Zwierzyńca i Łobzowa. 

Magistrat przypominając powyżsży zakaz, wzywa 
do ścisłego jego przestrzegania i zawiadamia, że prze- 
kroczenia powyższego rozporządzenia karane będą 
grzywnami od 2 do 200 kor., ewentualnie karą are- 
sztu od 6 godzin do 14 dni. 

Magistrat stoł. król. m. Krakowa. 


Policzbowanie domów w ulicy Przegoń Dz. XIII. (Zwierzyniec). 


Strona prawa. 


li 
ia a Nazwisko właściciela ae | 
porz.| spis. an| 
Narożnik ul. Kr. Jadwigi . 
(2) | 41 |(od ul. Kr. Jadwigi lp. 87) . . 
Marya z Pasternaków Wójeikowa 281 | 
(4) dtto ogród . | 
(6) dtto SEL: 
(8) | 73 Oprocha lan — ogród. 181 
10 Oprocha Jan 181 | 
12 | 209 | Dudek Grzegorz . Ć 420 | 
(14) 176 Dobrunowski Kazimierz — ogród | 
16 dtto 
18 | 171 | Sekundowie Franciszek i Anna | 
z Kowalskich : | | 
| 20 | 162 | Stupnicka z Pietraszów Katarzyna 
22 | 145 | Rodzina sieroca . . „| 282 | 
| (Lp. od ul. Emaus 58) . 
Narożnik ul. Emaus . 


pazia Nazwisko właściciela IB 
| Narożnik ul. Kr. Jadwigi . 
(1) | 42 | Szkoła miejska XXXII. 4-ro kla-| 43 


sowa żeńska, Gmina m. Krako- 
wa (od ul. Król. Jadwigi lp. 85) 


(8) | dtto — ogród 
(5) dtto — , 
(7) dtto — , 


Narożnik ul. Emaus 


Magistrat stoł. król. m. Krakowa. 
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LM: 11931/17 
B. a. 


Policzbowanie domów w ulicy Będzińskiej (dawniej Zgubionej) w Dz. XVII. (Krowodrza). 


Strona lewa. Strona prawa. 
_ Liczba Nazwisko właściciela E h. | Liczba Nazwisko właściciela K 
porz.| spis. | perz.| spis. w. h. 
Narożnik ul. Murowanej . . . . | Narożnik ul. Murowanej . . 243 
(2) | 144 | Józef i Wiktorya Tokarzowie . .| 215 | (1) | 150 | Wichlerowie Helena, Anna, Tade. 
(4) oficyna aHdto, SANA usz i mał. Kazimierz i > 
(6) a b. dtto. (3) | 163 | dtto — oficyna Aa „SĘ 
(8) ogród dtto 5 |155 | Ochmańska Anna . . . „| 242 
7 | 169 | Marszałkowie Jakób i Wiktorya . | 254 
9 |156 | Burtan Stanisław . . > ol Z56 
Ulica zamknięta parkanem . . . Ulica zamknięta en - 
Tor c. k. kolei państwowej Kra- Tor c. k. kolei pan SENON Kra- 
| ków-Wiedeń . . . . . : . |  ków-Wiedeń. *. E 


Magistrat stoł. król. m. Krakowa. 


LM: 11931/1917 


Dwa. 
Policzbowanie domów w ulicy nowo-nazwanej Słomnickiej w Dzielnicy XVII. (Krowodrza). 
Strona lewa. Strona prawa. 

: az —m tv lot. JL e m U OMG 
ŻEM o cca Ę po | RTRE Liczba _ ES właścidelś z 
porz.| spis. | pozjspk||- $> = |. saqg a a .| WABI 

Narożnik ul. Lubelskiej . . . . | A m o > ui. Lubelskiej 
(2) | 118 j Lp. 12 od ul. Lubelskiej. . . (1) ; 79$ Lp. 14 od ul. Lubelskiej . ; 
Fabryka farb „Iskra“, wł. M. „ Chy- Małgorzata z Ramzów Siekierowa 79 
żewski . . 3 (3) ogród — dtto 
4 | 146 dtto 5 |135 |Jan i Karolina Heindrichowie . .| 213 
(6) ogród — dtto 
8 | 149 | Anna z Gruców 1-0 = 
2-0 Michniakowa . A 
| Ulica zamknięta nę FO | Ulica zamknięta POP Bey 
imymi . . . t | | tnymi . ; 
Magistrat stoł. król. m. Krakowa. 
L. 4787/1918. 
V. b. Kraków, dnia 1. lutego 1918. | Art. 667. 3 klucze. 
» 668. Pugilares 8 kor. 34 hal., część broszki zło- 
OBWIESZCZENIE. tej, jeden cały kolczyk złoty i kolczyk złoty 
W miesiącu październiku 1917 r. znalezione na- z dyamentem. 
stępujące przedmioty: „ 669. Pugilares 26 kor. 42 hal. pierścionek złoty, 
Art. 659. Papierośnica srebrna z literami L. P. kartki loteryjne. 
„ 660. Torebka damska niciana z perełkami, mi- „ 670. Torebka damska koralikowa, pugilares, wi- 
seczki na farby, poświadczenie Franciszki zytówki Hanka Wrońska. 
Kwapień. „ 671. Pugilares 30 kor. 14 hal. 
„ 661. Portfel, zapiski Maryi Pańskiej, 2 karty na „ 672. Koszyk, garnuszek, szczotki, torebka, 3 pa- 
pobór kawy. pierosy, płótno, kozik i inne drobiazgi. 
„ 662. Pugilares 10 kor. 22 hal. „ 673. Pugilares, 2 kluczyki, bilet kolejowy. 
„ 663. 6 kluczy. „ 435. Dep. II. 100 kor. (banknot podarty). 
„ 664. Banknot rumuński na 25 bmi. „ 214. Dep. H. 20 kor. 
„ 665. Zegarek damski szyldkretowy. „ 636. Ulster. 
„ 666. Pugilares 245 kor. 26 hal. „ 620. 370 kor. 10 hal. i 2 zeszyte bilety kolejowe. 


B. Przedmioty pozostawione u znalazców. 


1. Broszka metalowa z kamykiem czerwonym. 
2. Pies. 
3. Pies policyjny maści czarno-podpalonej. 


Oprócz tego w innej gminie znaleziono 
a tu nadesłane. 


„Art. 277. Dep. H. 1. Książka wkładkowa Kasy oszczę- 
dności m. Stanisławów Nr. 11453 
na nazwisko Reginy Weisinger, 
na kwotę 1100 kor. 

2. Książka Banku hipotecznego mia- 
sta Stanisławów Nr. 3080 na na- 
zwisko Samuela Weisingera na 
kwotę 5122 kor. 80 hal. 

3. Udział Banku Anglo austr. Nr. 

30584, na nazwisko Reginy Wei- 
singer na kwotę 5600 kor. 

„ Udział Banku hipot. Nr. 17098 na 
nazwisko Reginy Weisinger na 
kwotę 5000 kor., oraz inne roz- 
maite mało wartościowe zapiski 
i fotografie. 


A.W miesiącu listopadzie 1917 znaleziono 
następujące przedmioty. 


Art. 12. Portfel, fotografia, stempel na 3 kor., no- 
tatki Maryi Hoffman. 

„ 18. Chustki wełniane. 

„ 14. Torebka damska z perełek. 

» „5. 7 kluczy. 

„. 16. Pugilares, 30 kor. 42 hal. 

» 17. Parasol. 

» 18. Obrączka złota. 

„» 19. Zegarek damski niklowy. 

„ 792. Dep. II. 80 kor. 

„ 796. Dep. II. Książeczka Kasy Oszczędności 
w Rzeszowie, na nazwisko Julii Rebiehoj, 
na 281 kor. 32 hal. 

„ 20. Cwikier w złotej oprawie z futeralikiem. 

„ 793. Dep. Il. 58 kor. 

„ 21. Torebka ręczna, ołóweczek, kredka, szmatki. 

„ 795. Dep. IL Bilet kolej. III. kl. z Krakowa do 
zręalizowany w kasie kolei na kwotę 12 K. 

„ 22. Torebka, książka do modlenia, 50 hal. 

Art. dep. II. Kartka zastawnicza m. Kasy Oszczę- 
dności Nr. 55892 na zastaw złotego krytego 
zegarka zepsutego i takiego łańcuszka z klu- 
czykiem. 

„ 658. Jedna męska a dwie damskie koszule. 

„ 654. Kapelusz damski. 


B. Przedmioty pozostawione uznalazców' 


1. Obrączka ślubna. 

2. Pies legawy żółty z białemi plamami. 

3. Torebka z 14 kor., karty na pobór artykułów 
spożywczych, 

Magistrat wzywa właścicieli powyższych przed- 
miotów, aby o ile mogą dowieść prawa własności 
zechcicli zgłosić się po odbiór tych rzeczy do biura 
Wydziału Vb. Magistratu (nowa oficyna, II. piętro, 
Nr. 27 drzwi) w godzinach między 12-tą a 1-szą w po- 
łudnie codziennie z wyjątkiem świąt i niedziel. 


| 
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W razie przeciwnym przedmioty te wydane będą 
znalazcom, a po upływie trzech lat przejdą na ich 
własność lub też sprzeda się je w drodze licytacyj, 
przyczem nadmienia się, że przedmioty ulegające ła- 
two zniszczeniu j. np. części odzieży zostaną sprze- 
dane w drodze licytacyi w trzy miesiące licząc od 
dnia ogłoszenia. 

Magistrat stoł. król. m. Krakowa. 


Nominacye. 


Na zasadzie $ 89 statutu miejskiego zamiano- 
wani zostali na warunkach w dekretach wyszczegól- 
nionych: 

1. Pan Józef Feliks 2. im. Adamski, praktykant 
kancelaryjny Magistratu z dniem 15 lutego 1918 r. 
praktykantem konceptowym Magistratu z adjutum 2000 K 
rocznie. (L prez. 708/918). 

2. Pan Konrad Beister, pomocnik kancelaryjny 
Magistratu z dniem 15 lutego 1918 nadetatowym pra- 
ktykantem konceptowym Magistratu z adjutum 2000 K 
rocznie. (Lpr. 627/918). 

3. Pan Mieczysław Górecki, pomocnik kancela- 
ryjny Magistratu z dniem 15 lutego 1918 nadetato- 
wym praktykantem konceptowym Magistratu z adjutum 
2000 K rocznie. (Lpr. 388/918). 

4. Pan Stefan Giuzikowski, pomocnik kancelaryjny 
Magistratu, praktykantem kancelaryjnym Magistratu 
z adjutum 1600 K rocznie. (Lpr. 4824/917). 

5. Pan Feliks Roykiewicz. pomocnik techniczno- 
rachunkowy miejskich fabryk materyałów budowla- 
nych na podstawie uchwały Rady miasta z dnia 20 
grudnia 1917 roku z dniem 1 stycznia 1918 nadeta- 
towym, prow zorycznym adjunktem techniczno-rachunko- 
wym w X klasie rangi. (Lpr. 4682/917). 


Protokoły obrad Rady miejskiej. 


Posiedzenie nadzwyczajne (43 w kadencyi XVII) 
z dnia 18 lutegn 1918 r. 

Przewodniczący: I. Wiceprezydent m.: Jan Kanty 
Federowicz. 

II. Wiceprezydent m.: Józef Sare. 

III, Wiceprezydent m.: Karol Rolle. 

Sekretarz Rady: Dr. Tadeusz Kannenberg. 

Radców miejskich obecnych 87. 

Początek posiedzenia o godz. 10'/2 przedpołu- 
dniem. 


Protest przeciw oderwaniu Chełmszczyzny. 


Przewodniczący wiceprezydent J. K. Federo- 
wicz przemówił w następujące słowa: 

„Oburzającym aktem gwałtu zdeptano najświę- 
tsze bo naturalne prawa narodu polskiego do jego 
własnej, przez tyle wieków krwawym potem i ser- 
deczną krwią przesiąkłej ziemi polskiej. 

Dziś w oczach naszych, zbolałych od łez, wy- 
ciskanych bólem czteroletniej wojny światowej, w któ- 


Es 


rej krwią milionów naszych braci tak hojnie szafo- 
wano na wszystkich polach bitew, usiłuje się doko- 
nać podziału żywego ciała naszej ojczyzny. 

W smutne karty historyi naszego narodu mu- 
simy wpisać dzień 9 lutego 1918, w którym mocar- 
stwa wbrew wielokrotnym uroczystym zapewnieniom 
podpisują krzywdzący naród polski rozejm Brzeski. 

dniu powszechnej narodowej manifestacyi, 
zarządzonej przez zjednoczone stronnictwa polityczne 
polskie, przedkładam Świetnej Radzie stoł. król. m. 
Krakowa do uchwały następujący uroczysty protest: 

„My — Rada król. stoł. miasta Krakowa, ze- 
brana w dniu 18 lutego, wstrząśnięta do głębi po- 
nurą wieścią o dokonanem w Brześciu litewskim po- 
deptaniu przyrodzonych praw narodu polskiego i bez- 
przykładnem złamaniu wielokrotnie narodowi naszemu 
ponawianych obietnic i uroczystych zapowiedzi, soli- 
daryzujemy się w całej pełni i bez zastrzeżeń z ca- 
łym narodem, zjednoczonym w bólu z powodu do- 
znanej krzywdy i w niezłomnej woli obrony swoich 
praw wobec każdego, ktoby w nie godził. 

Trwamy wraz z całym narodem w silnem prze- 
konaniu, że dla nas traktat brzeski nie istnieje, że 
go nie uznajemy i nigdy nie uznamy. Natomiast uro- 
czyście stwierdzamy niezłomną wolę całego narodu, 
ku wiecznej pamięci przyszłych pokoleń, że męczeń- 
skie ziemie: chełmską i podlaską uznajemy za nie- 
oederwalne od pnia macierzystego — a tem droższe 
dzisiaj, że stają się one ponownie przedmiotem prze- 
targów politycznych, urągających głoszonym hasłom. 

Niezachwianie wierni nieśmiertelnej idei wolnej, 
niepodlej i niepodzielnej Polski, ślubujemy uroczyście 
poprzeć wszystkimi w naszem rozporządzeniu znaj- 
dującymi się środkami każde mężne, ofiarne i rozu- 
mne dążenie narodu polskiego do celu, jakim jest 
odbudowa całej, zjednoczonej Polski. 

Zarazem imieniem prezydyum przedkładam Świe- 
tnej Radzie do uchwały wniosek: 

Rada miasta uważając szkoły za fundament na- 
rodu, czyni inicyatywę stworzenia funduszu narodo- 


wego na rzecz szkół polskich na ziemiach chemskiej ; 


i podlaskiej i na ten cel przyznaje koron 10.000. 


Na pokrycie powyższego wydatku przyznaje się ; 
równocześnie kredyt dodatkowy w tej samej wyso- : 
kości do dz. XIV. poz. 4, wydatki zwyczajne budżetu | 


4917/918“. (LM. 21026/918. LV). 
Wnioski jednomyślnie uchwalono. 


Przemówienie wysłuchali zebrani radcy miejscy 


powstawszy z miejsc. 


Przewodniczący zamyka posiedzenie o godzinie '| 


11 przedpołudniem. 


Posiedzanie nadzwyczajne (44. w kadencyi XVIL) 
z 19. lutego 1918 r. 
Obecni: 


Przewodniczący: I. wiceprezydent miasta J. K. Fe- | 


derowicz. 

II. wiceprezydent m.: Józef Sare. 

III. wiceprezydent m.: Karol Rolle. 

Sekretarz Rady: Dr. Tadeusz Kannenberg. 
Radców miejskich obecnych 83. 
Początek posiedzenia o godz. 7 wieczór. 


Manifestacya narodowa przeciw oderwaniu 
Chełmszczyzny. 


Przewodniczący wiceprezydent Federowicz 
wnosi: 


Rada miasta uchwali : 


1. Rada stołecznego królewskiego miasta Kra- 
kowa stwierdza, że dzień 18 lutego, wyznaczony przez: 
zjednoczone stronnictwa polityczne polskie na mani- 
festacyę całego kraju, wypadł w Krakowie tak po- 
ważnie i z takim spokojem i tak świadczył o bez- 
miernym smutku i dał tyle niedwuznacznego wyrazu 
solidarnego bólu zadanego sercu i rozumowi każdego 
prawego Polaka, jak tego wymagał od nas zadany 
nam gwałt brzeski. 

IL Rada stołecznego królewskiego miasta Kra- 
kowa stwierdza, że w dniu 18 lutego nie było ani 
jednego obywatela w Krakowie, któryby nie odczu- 
wał wielkiej odpowiedzialności na nim ciążącej i któ- 
ryby w myśl narodowego imperatywu solidarności 
nie współdziałał z całem poświęceniem dla dobra: 
ogółu. 

II. To też Rada stołecznego królewskiego mia- 
sta Krakowa wyraża niniejszem uroczyste podzięko- 
wanie komitetowi zjednoczonych stronnictw polity- 
cznych polskich, straży obywatelskiej, poszczególnym 
członkom Rady miejskiej i obywatelom, którzy bez- 
pośrednio nieśli swą ofiarną pomoc tej straży, wresz- 
cie całej ludności miasta Krakowa. 

IV. Rada miejska wyraża nadto uznanie spe- 
cyalnie młodzieży akademickiej, która w tych cięż- 
kich chwilach przez miasto przeżywanych przyszła 
miastu z obywatelską pomocą a taktem, spokojem 
irozwagą przyczyniła się do utrzymania wzorowego 
ładu i porządku. 

Dzień 18 lutego zrównał wszystkich we wznio- 


| słem dążeniu do świętej idei jedności dla wskrzesze- 


nia najdroższej ojczyzny. 

Wnioski przyjęła Rada miasta przez 
oklaski. 

Przewodniczący zamyka posiedzenie o godzinie 
7!/* wieczór. 


Posiedzenie nadzwyczajne (45 w kadencyi XVID. 
z dnia 22 lutego 1918. 

Obecni: 

Przewodniczący: 1. Wicepr. m. J. K. Federowicz.. 

II. Wiceprezydent m.: Józef Sare. 

III. Wiceprezydent m.: Karol Rolle. 

Sekretarz Rady; Dr. Tadeusz Kannenberg. 

Radców miejskich obecnych 90. 

Początek posiedzenia o godz. 12 w południe. 


Posiedzenie ku uczczeniu pamięci Prezydenta m. ś. p. 
Juliusza Leo. 


W klatce schodowej i na sali obrad rady miej- 


| skiej zapalono lampki elektryczne. 


W westibulu lampki otoczono czarną krepą. 

W sali obrad rady trybunę prezydyum miasta 
ubrano krepą — na ścianie za trybuną zawieszono 
fotograficzny, naturalnej wielkości, portret zmarłego 
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Prezydenta śp. Juliusza Leo w żałobnych biało-czar- 
nych ramach. 

Na sali obecni byli wszyscy urzędnicy Magi- 
stratu i zakładów miejskich. 

Wszyscy przybyli w żałobnym stroju. 


Przewodniczący wiceprezydent J. K. Federo- 
wicz przemówił w te słowa: 


Prześwietna Rado — Szanowni Panowie Koledzy! 


Tak niedawno wśród nas — dziś przed tronem 
Stwórcy zdaje rachunek ze swego pracowitego życia 
ten — któregośmy wszyscy, bez wyjątku, podziwiali 
i wysoko cenili: Prezydent miasta Krakowa Juliusz 
Leo zaopatrzony najświętszymi Sakramentami zasnął 
w Panu wczoraj o godz. 245 popołudniu. 

Zaiste niezbadane są wyroki Boże! 

98 września zeszłego roku sale posiedzeń w pre- 
zydyum miasta żyły w niezwykłem podnieceniu po- 
litycznem. Szeregi rozlicznych konferencyi poselskich 
równocześnie się odbywających w przeddzień posie- 


dzenia Koła polskiego we Wiedniu -- rozbicie stron- | 


nietw — wybór prezesa koła — niejasne stanowisko 
rządu centralnego wobec kraju — grożące nam wy- 
głodzenie — oto tło ówczesnych debat na ratuszu 
krakowskim. 

Jak zwykle duszą tych doniosłych zebrań był 
prezydent miasta Juliusz Leo, świeżo po kuracyi 
z Karlsbadu przybyły. 

Po całodziennych naradach wieczorem po go- 
dzinie 6-tej podniecony nerwowo do ostatecznych gra- 
nic trudną, prawie nie do rozwiązania sytuacyą po- 
lityczną — uległ znanemu powszechnie atakowi ser- 
cowemu. 

Niemal w oczach naszych legł jak wyniosły dąb 
piorunem rażony. Odtąd już nie miał się dźwignąć 
z łoża boleści. Silny organizm tego niezwykłego czło- 
wieka nie zdołał już przełamać groźnych postępów 
śmiertelnej choroby, mimo nadludzkich niemal wysił- 
ków otaczających go lekarzy. 

Nielitościwa Śmierć wyrwała Go z pośród nas 
w radzie, jako najlepszego kolegę; 

z pośród obywatelstwa krakowskiego jako naj- 
dzielniejszego prezydenta miasta; 

z pośród polityków kraju, jako jednego z naj- 
poważniejszych obrońców naszych praw narodowych; 

z pośród mężów stanu, jako jednego z najsu- 
mienniejszych pracowników i najtęższych głów w pań- 
stwie. 

Nie nam sądzić zmarłego, jak wielkiego poli- 
tyka, uczyni to historya ostatnich lat trzydziestu. 

Miał może wady, miał może niejeden rys, przez 
który nie potrafił zjednać sobie szerokich mas, ale 
dla nas, dla ukochanego przez nas wszystkich Kra- 
kowa był i w pamięci naszej pozostanie typem naj- 
silniejszego w rządzie i najbardziej twórczego i pra- 
cowitego w gospodarce prezydenta miasta od czasów 
autonomii naszej. 


Był nain wzorem, otwierał nam wrota na sze- 
rokie dziedziny nowoczesnych zagadnień, jakie mia- 
sto czekają, jak wytrwały budowniczy zabudowywał 
miasto nie zrażając się przeciwnościami, jak dobry 
gospodarz wbijał granitowe słupy swej wiekopomnej 
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działalności na niezliczonych polach działalności gmi- 
ny — i oto nagle nie ma go wśród nas. 

Pusto — rozglądamy się wkoło — kto będzie 
w stanie podjąć po nim to ciężkie, odpowiedzialne 
brzemię rządów nad miastem w chwili, gdy zwisają 
nad nami ciężkie chmury niepewnego jutra? 

Prezydencie Juliuszu Leo — możeś wśród nas 
w tej chwili duchem obecny — patrz prosto w nasze 
serca i zanieś przed tron Boga to nasze męskie głę- 
bokie przeświadczenie, że nam Ciebie brak, że nam 
żal serdeczny po Tobie łzy do oczu ciśnie. 

Zanieś przed tron Najwyższego ten nasz po- 
śmiertny honorowy dyplom, który dziś wystawiamy 
Tcbie, coś ciężko spracował swe życie dla dobra 
gminy, coś zginął w pełni sił męskich na twardym. 
posterunku, jak ginie żołnierz w rowie strzeleckim. 

Nie żegnamy Cię na wieki, bo będziesz żył wśród 
nas w pamięci — bo po wsze czasy chlubić się bę- 
dziemy, żeśmy kiedyś mieli Ciebie wśród nas“. 

Członkowie rady przez powstanie z miejsc uczcili 
pamięć Zmarłego. 


Następnie przewodniczący imieniem Prezydyum 
przedstawił następujące wnioski: 


Rada m. uchwali: 


W uznaniu wielkich niepożytych zasług, jakie 
Dr. Juliusz Leo, jako długoletni prezydent stol. król. 
m. Krakowa potożył dla dobra ukochanego przez sie- 
bie miasta we wszystkich niemal dziedzinach życia 
publicznego: 


Rada m. uchwali: 


1. Wyrazić współczucie rodzinie. 

2. Urządzić pogrzeb nieodżałowanej pamięci pre- 
zydenta Dra Juliusza Leo kosztem gminy m. Kra- 
kowa. (Lpr. 735/918). 

3. Wybudować grobowiec dla zmarłego prezy- 
denta kosztem gminy i otoczyć go po wieczne czasy 
opieką gminy (LM. 23251/918 B/a) 

4. Celem obmyślenia trwałego uczczenia zasług 
śp. prezydenta Lea, wybrać komisyę z 15 członków, 
która na najbliższem posiedzeniu rady przedłożyć ma 
szczegółowe wnioski. (Lpr. 736/918). 

Jednomyślnie uchwalono. 


W końcu przewodniczący w porozumieniu ze 
wszystkimi klubami radzieckimi zaproponował na- 
stępujący skład 


Komisyi z 16 członków dla obmyślenia 
trwałegouczczenia zasługśp.prezydenta 
Lea. 


1. X. Caputa. 

2. Dr. Emilewicz. 
3. Judkiewicz. 

4. Konopiński. 

5. Kosobudzki. 

6. Dr. Landau Ign. 
7. Dr. Landau Rafał. 
8. Łuczko. 

9. Dr. Muczkowski. 
10. Ostrowski. 

11. Peroś. 
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12. Potuczek. 

13. Rakisz. 

14. Dr. Schneider. 

15. Dr. Starzewski. 

16. Dr. Tilles. 

Uchwałono bez dyskusyi. 


Przewodniczący zamyka posiedzenie o godzinie | 


1 w południe. 


Sprawozdania z posiedzeń Sekcyj i Komisyj. 


Sekcya ekonomiczna. 
Posiedzenie w dniu 6 lutego 1918. 


Sekcya rozpatrywała wyniki konferencyi zwo- 
danej z inicyatywy prezydyum miasta w sprawie przy- 
spieszenia budowy nowego dworca osobowego w Kra- 
kowie. Uchwalono domagać się u kompetentnych 
czynników jak najspieszniejszego rozpisania komisyi 
obchodowej dla stacyi osobowej i rozpoczęcia jej bu- 


dowy przy uwzględnieniu zmiesionych warunków | 


przyszłego ruchu osobowego w Krakowie, zmiany 
trasy projektowanego podjazdu w ulicy Warszawskiej 
oraz rozszerzenia szczupłego dworca towarowego. 
Dalej uchwalono kilka drobnych kredytów do- 
datkowych do budżetu r. 1916/917, oraz kiika zmian 
w warunkach konkursu na budowle ochronne pod 


| Wawelem, które po zatwierdzeniu ich przez. Radę 


miasta podane będą do publicznej wiadomości. 


Komisya administracyjna, 
Posiedzenie w dniu 7 lutego 1918. 
Przedmiotem obrad była budowa kaliferyi, ada- 

ptacye rzeźni na konie i inne sprawy administra- 
cyjne. 
Komisya archiwalna. 
Posiedzenie w dniu 26 lutego 1918. 


Przewodniczący poświęcił wspomnienie zmarłe- 
mu prezydentowi miasta Śp. dr. Juliuszowi Leowi, 
poczem sprawozdanis z czynności Archiwum za rok 
1916/917 przedstawione przez dyrektora Archiwum 
uchwaliła komisya przedłożyć Radzie miasta z wnio- 
skiem o przyjęcie do wiadomości. Następnie uchwa- 
liła komisya budżet Archiwum aktó ~ dawnych na rok 
1918/19. 

Komisya gruntowa. 

Posiedzenie w dniu 8 lutego 1918 r. 

Komisya po dłuższej dyskusyi podjęła wnioski 
odnoszące się do jednolitego sposobu zabudowania 
alei Krasińskiego na gruntach pofortecznych i uchwa- 
liła zawiadomić publiczność o mającej się rozpocząć 
ofertowej sprzedaży parcel gruntów pofortecznych. 
W końcu załatwiono kilka podań o kupno parcel. 


Nakładem Gminy miasta Krakowa. — Czcionkami drukarni Związkowej w Krakowie, ul. Mikołajska 13, pod zarz. A. Szyjewskiego. 


